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Krakowie 
niedziele i święta. 


Wychodzi w 
codziennie, wyjąwszy 

Cena: 
W KRAKOWIE miesieczna 5 złp.; kwartalna 14 złot. polską 
monetą. u łk 
W KRAJU kwartalna razem z przesyłką 


kr. m. k. 
|. Przedpłata 
przyjmuje się w biurze Expedycy! CZASU przy rogu Szcze- 
ńskićj ulicy Nr. 369. i 
Pidainda pradzytujij się bezpłatnie pocztą wprost do biura 
Kxpedycyi Czasu wyraziwszy Da kopercie: Prenuneracyjne 
p eniądz 


pocztową 4 złr. 20 


KOMITET 
Pogorzeli Miasta Krakowa. 

Zapytywany przez rozmaite interesowane strony, 
czyli dary składane na pogorzelców za pośrednictwem 
e. k. władz rządowych, wpływają do kassy komitetu, 
tudzież pod jakim adressem przesełane mają być 0- 
fiary, do bezpośredniego rozporządzenia komitetu prze- 
znaczone, Komitet Pogorzeli Miasta Krakowa czyni 
wiadomo: 


1) Że ofiary składane na pogorzelców M. Krako- 
wa za pośrednictwem c. k. władz rządowych, nie 


wpływają do kassy komitetu, lecz składane są w 
kassie i do dyspozycyi tutejszćj wysokićj c. k. kom- 


missyi gübernialnej. i 

2) Ze osoby przeznaczające składane dary, do 
bezpośredniego rozporządzenia komitetu pogorzeli, 
przesełać je mają pod adresem „do Komitetu Pogo- 
rzeli Miasta Krakowa w Krakowie, w pałacu Po- 
tockich przy Głównym Rynku pod L. 340* jeżeli 
chca, ażeby doszły swego przeznaczenia. 

"Kraków reż > Gzódpcj Zofia Potock 
dujaca w Komitecie, (podp.) Zofia Potocka. 

Prozy ekr. Komitetu, (pódp.) Hilary Meciszewski. 


Odebrawszy ze Lwowa. dar w kwocie 192 złr. w 
m. k. przy odezwie, podpisanej „od młodzieży aka- 
demickićj lwowskiej,* Komitet pogorzeli nie mając 
sobie wskazanego żadnego adresu, pod p y 
szlachetnych dawców mógł zawiadomić „o aj: aa 
ich hojnego daru, składa niniejszem ae > zie 
ży akudemickiéj lwowskiej publiczne podziękowanie 
w imieniu pogorzelców M. Krakowa, za dowód współ- 
czucia i chęci niesienia im pomocy, jaki z strony „mło- 
dzieży akademickiej lwowskiej“ w przesłanym da- 
rze odebrali. 

Kraków 1% sierpnia 1850. 


mawawosezyde „kam. Zofia- a. Połoch. À 
-+ Sekr. Komiletu Hilary Meciszewski. 


u aual 


Zawiadomiwszy odezwą prześw: magistratu miasta 
Mościska, że do zebrania pomiędzy tamtejszemi mie- 
szkańcami składki na pogorzelców Miasta Krakowa, 
którą Komitet odebrał, przyczyniły się najwięcej 
gorliwość 1 starania p. Katarzyny Switalskiej proze- 
sowéj, Eleonory Gidlewskiéj obywatelki tamtejszej, 
tudzież p. Kaspra Mrawinczyca Dr. medycyny; Komi- 
tet pogorzeli, oprócz podziękowania magistrattowi mia- 
sta Mościska na właściwej drodze przesłanego, skła- 
da niziejszem w imieniu mieszkańców Miasta Krakowa 
kleska dotkniętych, publiczne dzięki paniom: Kata- 
rzynie Switalskićj, Eleonorze Gidlewskićj i panu Ka- 
sprowi Mrawinczyc br. medycyny, za szlachetne po- 
święcenie, % jakiem się do pomyślnego skutku za- 
rzadzonćj składki przyczynić raczyli. 

a Kraków 17 sierpnia 1850. 

Prezyd. w Kom. (podp.) Zofia Potocka. 


Sekr. Kom. (podp.) Hilary Meciszewski. 

Kraków 19 sierpnia. 

Od dwóch dni wyglądaliśmy z niecierpliwością 
i trwogą dzienników warszawskich; szybsza od 
nich wieść przeraziła wszystkich anysty tém je- 
dnóm słowem: Warszawa się pali! Patrząc na 
gruzy czwartćj części Krakowa, na walące się 
mury i kruszące się świątynie, Z myślą pełną 
okropnych zdarzeń z dziesięciu dni pożaru, przy- 
wykli do strasznych obrazów pógorzeli, — nowy 
już -stós zgliszczów na naszćj ziemi widzieliśmy, 
nowe spełnienie wyroku, co wszystko co nasze, 
zdawał się obracać w wspomnienie. To miasto 
wspaniałe, CO zasiaddszy penn dawnéj Rzpltéj 
tyle miało blasku 1 świetności, ile powagi i uro- 
czystćj ciszy mieściła odeń ię Ra Stolica; 
ta Warszawa; ostatnia karta put. IPUN ży- 
wy świadek, drgająca jeszcze p“% Ikie zy „aaa m 
tradycya krwawych zapasów 1 Wie twe we 
poczciwa siostra starego ty m daje © 
go nieszczęścia tyle hojnych ofiar p AAAY 
miasto, co w sercu naszem równe at pay 
zajęło miejsce, miało się stać zł UA: > sok 
Takie powtarzamy od dwóch dni DIeg Ay „a 
pogłoski, jakby chciały pokazać; że weze: d PA 
czący moralnie dwa grody, zespoił je Je 


solidarnością nieszczęścia, że wspólna im dola i 


wspólna jest niedola. W tąkićm téż usposobieniu 
zastały nas dzienniki warszawskie, Z których 
codziennie dowiadywaliśmy się, jaką klęską dla 
Warszawianów był pożar Krakowa, jak głębo- 
ko uczuli nieszczęście i jąk chętnie dzielą się 
swym groszem z pogorzeleami. Ale tą razą wia- 
domość pewniejsza, aczkolwiek boleśna, była je- 
szcze pociechą: pożar wybuchnął wprawdzie w je- 
dnćj części miasta, ale klęska nie dotknęła tylu 
ofiar, tylu ulic, co u nas, nie zmieniła w gruzy. 
Straty indywidualne są mniejsze, ośm czy dzie- 
więć domów, których ubezpieczenie przechodziło 
42,000 rubli spłonęło; padło ofiarą kilkadziesiąt 
rodzin, ale ich los, ufamy, przy dzielnćj pomocy 
rządu, obok miłosierdzia mieszkańców, obok zwła- 
szcza ożywionego przemysłu i wzrastającej po- 
myślności materyalnćj miasta, wkrótce stanie się 
możniejszym. 'Takie są nasze nadzieje i gorące 
Życzenia; niemi wypłacamy Się za spółczucie 
dla naszego grodu przez zacnych szawia- 
nów okazane. 
ete iż 
Przegląd Polityczny. 

Podróż prezydenta Rzpltéj po Francyi, oto przedmiot 
codziennych rozmów w Paryżu; dotychczasowe sprawo- 
zdania nie przedstawiają jéj w świetnych kolorach. Przy- 
jęcie w Dijon, Montbard, Lyonie było zimne, można po- 
wiedzieć, niechętne; słyszano tylko okrzyki: „Niech Żyje 
Rzplta! * 

Podróż ta będzie nauką, rozwieje błahe nadzieje i od 


"hac p N 


: i I L STA ponde a na 
ryska, którą dzisiaj podajemy, pisana pod wrażenjem miej- 
scowości przed odebranemi doniesieniami z prowincyj, 
nosi na sobie cechę miejscowego wpływu, przypuszcza 
podobieństwo zamachu stanu. Nam wolnym od tego wpły- 
wu, rozważającym na zimno, trudno dopatrzyć podobień- 
stwa tego, choćbyśmy nawet nie słyszeli o uchwale rady 
municypalnćj sztrasburskićj, o przyjęciu w Montbard itd. 
Mamy do tego inne, wyższe według nas powody. 

Ci, co przypuszczają możność odbudowania cesarskiego 
tronu we Francyi, rozumowalia swoje głównie opierają 
na elekcyi Bonapartego. My W clekcyi tćj widzieliśmy 
protesłacyą przeciwko temu, © rewolucya Lutego miała 
w sobie negacyjnego i bezpłodnego, pęd nieokreślony 
ale potężny ku temu, co mogła tworzyć twierdzącego, 
płodnego w duchu organizacy! ! reformy. 


Wprawdzie z dniem 40 Grudnia upadło stronnictwo we 
Francyi razem z candydaturą Cavaignaca, ale imię Napo- 
leona Bonapartego nie było iryumfem dla żadnćj partyi. 
Ono nie miało w sobie żadnego dogmatu, żadnćj trady- 
cyi, było tylko wspomnieniem ! nadzieją ; wspomnieniem 
chwały, nadzieją wolności i co od nićj jest nierozłącz- 
ném organicznego ładu. W Prezydencyi Rzpltćj odżyło 
ono prawem wyborów powszechnych , a nie sukcessyj- 
nóm. 

„Jest zaś tego przyczyna: 
wić następcy. Gdyby żył W 


bo Napoleon niemógł zosta- 
dziesiątym wieku, w czasach, 
kiedy trony wznosiły się MA mieczu i puklerzu; kiedy 
ręka zdobywcy do woli przykrawała instylucye , bylby 
bez watpienia założył dynastya. Ale w dziewiętnastym 
wieku, po rewolucyi, któr zadała tak stanowczy cios 
zasadzie powagi, nie byľo już podobieństwem nowe dzie- 
dzietwo wkorzenić w ten miełki grunt, w którym dzie- 
dzictwo tradycyonalne zostało zwichnięte mimo rozle- 
głych konarów, jakie zapuściło w historyi; mimo skoja- 
rzenia się z cywilizacyą i obyczajami przez wieki. 

Napoleon nie był więc, jak?*MY to już mieli sposobność 
powiedzieć, i nie mógł być 76m innćm, jak tylko potę- 
żną indywidualnością. Z nim razem zwaliła się budowla 
geniuszem jego postawiona. ŚWyciężony przez Europę, 
którą tyle razy upokorzył, z50bA pociągnął w ruinę na- 
dzieje dziedzictwa, któróm się Cieszył po wielokroć; na- 
rodowi zostawił tylko epopeje: A jeźli Napoleon z całą 
swą potęga, mając za sobą 59CA i broń armii, podziwie- 
nie Europy, wypuścił razem 7 Mieczem. z rąk swych koronę, 
jeźli ta ręka co tyle zwycięstw odniosła nie mogła utrwalić 
tronu; jakżeż dzisiaj dokazać tego cudu. Jesito utopia, 
marzenie kilku nieroztropnych Prezydenta przyjaciół, któ- 
rzy spali długo i nie znają dzisiejszego Świata. Korona 
cesarska jest tylko cieniem; sięgnęli po nią na grób In- 
walidów, ręka ich roztrąci się © wolę narodu. 


Przyjmują się 


OGŁOSZENIA, rozprawy, odezwy wszelkiego rodzaju, 
DONIESIENIA literackie, księgarskie, handlowe, przemysłowe 
rolnicze itp. 


UWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw jęp 
Za opłatą i MZ 
od wiersza petytcwego za jednorazowe umieszczenie po 8 
groszy następne po 3 grosze. 


Listy 
nie frankowóane nie przyjmują się, wyjąwszy od stałych 
lub znanych korespondentów. 
Numer poj 


* Lwów 15 sierpnia. Rada ruska po dwu-miesięcznym zawie- 
Li zebrała- ».2,. dm dniami na publiczne posiedzenie; wniósł 
bowiem ktoś bezimiennie, aby się całkiem rozwiązała zostawiając 
komitet z trzech członków, coby się zajął dalszóm odbieraniem skła- 
dek, a gdyby widział potrzebę, na mocy nowych praw stowarzy- 
szenia inną złożył radę. Większość zdawała się być za wnios- 
kiem; a obrady, ztego względu były może najrozsądniejsze z wszy- 
stkiego co dotąd w zakresie rady uczyniono. Mówili między inne- 
mi, że do działania w interesie narodu swojego mają ręce zwią- 
zane, a do działania w interessie rządu nie widzą zobowiązania, 
skoro nie doznają szczególnćj jego opieki, na jaka zasłużyli. Dla 
tego lepićj że się rozwiążą, a uczynić to jako wolne zgromadzenie 
każdego mogą czasu. Do stanowczćj jednak uchwały nie przyszło; 
jeszcze jedno w tym celu mają zwołać zebranie. Być może, że 
chodzi tylko o zreorganizowanie rady, bo wyrażnie zastrzeżono wnio- 
skiem że komitetowi zostawionem jest, gdyby tego widział potrzebę, 
złożenie innćj rady. Prócz tego wniosku odczytano jakiś stary pro- 
tokół oddawania im zgliszczów wszechnicy, dalćj sprawozdanie ze 
składek licho bardzo postępujących. W końcu jeden z catonków 
zapytał, dla czego ulic naszych nie podpisują po rusku, PREY że 
tam kiedyś kiedyś z ministerym takie przyszło zlecenie, i guber- 
nium te rzecz nakazało miastu? na co jednak żadnćj nie dano od- 
powiedzi, i tylko na wydział miejski pomruczano. 

Pana gubernatora jeszcze niema; a jak nam pisali z Wiednia ma 
jechać za monarchą do Ischl. T niech was to nie dziwi, że pra- 
wie w każdym liście wzdycham w imieniu miasta naszego do po- 
wrotu Jego Ex. aleć bo nie macie wyobrażenia, jakie tutaj nadu- 
życia, w nadziei rychłćj organizacyi pokrywamy milczeniem. 

Żniwa w całćj okolicy naszćj pokazały się bardzo piękne; tylko 
koło Sokalu chybiły nie wiedzieć czemu, a koło Lubienia grad 
nieco szkody narobił. Kartofle się psują. Pokazały się znowu ja- 
kieś symptoma choleryczne : już to dysenterye epidemicznie grasu- 
Ją; chorych na oczy ubywa, ale trafiają się wypadki zupełnego o- 
ślepnięcia. 

Odsłonić mają tymi dniami wierzch wieży naszćj, ma być od 
dawnego ozdobniejszy a przynajmnićj szczególniejszy. W miejsce 
dachu dano przykrycie płaskie z galeryą podobną starożytnym kruż- 
gankom, a zpośrodka wznosić się będzie słup znacznćj wysokości 
o dwóch nad sobą poddaszach , zawieszonych nad nim w niejakim 
od siebie odstępie, gdzie umieszczone zostaną w powietrzu po obu 
stronach w krzyż dwa dzwony zegarowe, Z naddasza wystrzela 
w góre iglica wysoka, którą zdobić będzie złocona bania 6 stóp 
obwodu; a znad bani dalćj w górę idzie długa strzała z lewkiem 
w ogniu złoconym, a w pewnćj odległości nad nim orzeł dwugło- 
wy cesarski. 

Z wtorkowego przedstawienia darował pan Nestroy całe nań 
przypadające honorarium na dochód Krakowa. Sztuki jego zna- 
ne, wiele z nich mamy przełożonych na język ojczysty. W grze 
samój odznacza się karykaturową mimiką i dosyć świeżym do- 
wcipem, do którego stosunki tegoczesne polityczne nie małe o- 
twarły mu pole, szczególnićj parodije jego z oper podobają się. 
Teatr zawsze pełny; a tak widać, że tylko sztuk lepszych i do- 


brańszych artystów potrzeba, a mimo tak złych czasów publi- 
czność względów swoich nie odmówi. s u 


— Dowiadujemy się z Neue Zeit, iż w Galicyi we~ 
dług wyrażenia tćj gazety odbywa się handel ludźmi. 
Według przepisów, indywidua niemający paszportów, 
mają być w tej gminie aresztowani gdzie pochwyceni 
zostana. Idzie o korzyść kontyngensu gminy. łndu- 
strya chrześciańska i żydowska zoczyła w iem ga- 
łęż nowego sposobu zarobkowania. Po większych 
miateczkach spekulanci takowi tropią Sa imbądźe 

j zpaszportowych, wabi ądź- 
adaa na ustronie, wiążą i A tej 
gminie, która im za ten liwerunek więcej zapłaci, 
Cena jednego indywiduum dochodzi = syfy aż do 
100 ryń. m. k. Nieszczęśliwa pyta przedstawiona 
do assenterunku odlicza się w kontyngensie na ra- 
chunek gminy. onka P 

deh. CX. numer Dziennika fraw. z 13 gier 
złp 0% pod liczbą 32% nastąpujące rozporzą= 
AREA ministerstwa wyznań ! oświecenia z 30 lipca 
1850, obowiązujące w granicach całego państwa, 
przez które RE PO po najwyższego postanowienia 
z dnia 29 lipca 1850 r. przepis urządzający teore= 
tyczne egzamina rządowe (Staatsprüfung). dla uczą” 
cych się prawa i umiejętności politycznych (Siaats= 
wissenschaft) ogłoszonym zostaje. 

J. C. Mość raczył następujące przepisy; 
przyjęcia do egzaminów rządowych, tychy - 

o odbytych studyach uniwersyteckich w służba wa- 
stwach wstąpić pragną, do którćj studia te Ja 6s mem 
runek wejścia w praktykę są wymagane, mid"? 
postanowieniem z 29 lipca t. r. potwiereż" 


T. Co do celu, warunków przypuszczenia, i na- 
zwisk egzaminów rządowych w ogólności, « 
..$ 1. Kto po odbytych, stadyach uniwersyteckich 
zamyśla wsląpić do takiej służby w państwie, lub 
oddać się takićj praktyce, która wedłag istniejącego 
systenratu ukończenia prawnych i politycznych umie- 
jętności wymaga; Winien najprzód poddać się „próbie 
dowodzącćj ogólnego wykształcenia; również jego 
szczegółowych wiadomości praw ojczystych. 

2 Egzamin ten zowie się teoretycznym egza- 
minem rządowym, w przeciwieństwie z temi €gzami- 
nami; które, jeżeii się uda do jednćj władzy, ze 
względu na wyłącznie jedna, gałęź służby doty- 
czące, a wymagane wiadomości, przez jedno mini- 
steryum wedłag właściwćj formy odbierane będą 
(egzamina rządowe praktyczne). 

$ 3. Tevretyczny egźamin rządowy 'podzielonym 
będzie na trzy oddziały, z których jeden ogólnym, 
dwa drugić specyalnemi nazywać się będą. — Ztych 
ostatnich jedne prawno=administracyjnych, drugie sa- 
dowych 'wczmą nazwisko. Ogólny: egzamin będzie 
ustnie i, pismiennie — «specyalay tylko ustnie się od- 
bywać. 

a§ +: Uczacy się mają wolny wybór, któremu ztrzech 
oddziałów egzaminowych naprzód poddać się zechca, 
z. których wszakże dwa lub jeden: w ciągu nauk od= 
Pygapósjęni ($ 13). | 

$5.  Przedmiotami egzaminów są: 

a) W oddziale ogólnym: filozofia prawa, wewnę- 
trzna polityka administracyi, ekonomia narodowa, po- 
lityka finansowa, powszechna i austryacka statystyka, 
i ogół powszechnćj i austryackićj historyi. 

b) W oddziaPach specyalnych: x 

aa) w óddziale prawno-administracyjnym państwa: 

Austryackie prawo państwa (Staatsrecht); 
5 prawo kościelne, 
y administracyjne i 

Ti O finansowe prawne wiadomości. 
*0b) w oddziale sądowniczym : 

Austryackie prawo karne i procedara karna, 
> prawo cywilne (Birgerl.recht),' 

5 prawo handlowe i weksłowe, 

s procedura sądowa w obrębie i po 
3 sią za obrębem rzeczy spornych. 

: §-6. Uczęszczanie do uniwersytetu, z którego kan- 
dydaci wywieść się powinni, ogranicza się do lat 
czterech, tak dalece, iż przed upływem tychże, ra- 
chujących się od chwili wstąpienia na prelekcye fa- 
kultetowe ,, jako słuchacze zwyczajni, do trzeciego 
oddziału egzaminów przypuszczonemi być nie moga. 
Wszelako ostatnie półrocze tych lat czterech, będzie 
uczącemu się darowanem, jeżeli w poprzedzających 
7 półroczach warunkom $$ 10 i 11 zadość uczy- 
mił, jeżeli w używaniu korzyści z prelekcyi ósmego 
półrocza, nie jest ograniczonym, lub jeżeli je wyła- 
czna własna pracą lub przygotowaniem do egzami- 
ùu rządowego, albo do pierwszego Rigorosum zastą- 
pić może. 

"$'7. Cztery półrocza przynajmnićj muszą z tego 
przepisanego do uniwersyteckich studiów czasu, na 
austryackim przepędzone być uniwersytecie. Reszta 
może być na nieaustryackich, na których wolność u- 
czenia się i nauczania istnieje. Uczęszczanie na inne 
uniwersyteta, może się w..te, cztery lata rachować 
jak.dalece się .z resztą ustawie zastrzeżonym przepi- 
som nie sprzeciwia. 

.§ 8. Uczący się, 
skich otrzymać, ani egzaminom rządowym się pod- 
dawać, są w liczbie i wyborze prelekcyi tylko po- 
rządkiem nauk ograniczeni. Lecz i dla tych którzy się 
do stopnia, doktora prawa nauk politycznych sposobią, 
albo egzamina rządowe składać chcą, nie będzie in- 
nych w wyborze przedmiotów naukowych ograniczeń, 
jak +6 opisans $$ 10 i 11 tćj ustawy. 

„$.9. Jeży w naturze rzeczy, iż władze państwa 
przy. przyjęciu do praktyki i oddania posady, pierw- 
„szeństwe przy równem uzdatnieniu, tym przyznawać 
będą kandydatom, którzy na więcćj kollegiów, galę- 
zi służby bardzićj odpowiadających, uczęszczali.— 
Æ tego powodu ci, którzy się sądowniczćj poświęcą 
karierze, prócz w.$.5 wspomnionych przedmiotów 
prawnych, szczególnićj kollegia prawa rzymskiego, 
morskiego i górniczego, medycyny sądowej, historyi 


którzy nie chcą.stopni doktor- 


karyera d 
myśli, preiek 
Pinot mo 
tujące na pieczy: mieć winni k 
$ 10. Kandydat każdy do egzaminu rządowego lab 
doktorya | nnićj podczas swćj na uniwersytecie by- 
najmniej koc naście półrocznych kursów, o 
niotac n wyśPiehaEkĘŚŹ 5i9 wspomnionych 
wy 8 w G = r sae 
na właściwy $ 5 lit a) i gyltecie, pomiędzy któ- 


. ; m 2 li . F % sz 
nych znajdować się winny. Ziem + dle sów 


CZAS. 


| 


nie może mnićj jak cztery godziny na tydzień wy- 
nosić. 5 i 

$11. Prócz tych czternastu kursów, Z których 
kandydaci do egzaminów rządowychłub doktoryatu wy- 


wieść się muszą, winni jeszcze podczas bytności swo- 
jéj na uniwersytecie odbyć cztery kursa filozoficzne- 
go fakulteta, tojest: dwa filozofii i dwa historyi. 

$ 12. Wolno jest kandydatowi, tychże wysłuchać 
podczas przepisanych czterech lat, albo, jako pisana 
pisany audytor fakultelu prawnych i ekonomicznych 
wiadomości, z zachowaniem porządku stndjów, tojest 
częściowo, obok swoich prawnych i ekonomicznych 
wiadomości kursów; albo też, jako zapisany audytor 
filozoficznego fakultete, w jednym roku. j 
§ 43 Uczący się może przysiąpic do egzaminu 
pierwszego oddżiaťa; skoro tylko af RETENE 
przepisanego na uniwersytet czasu odbył. * rzyczem 
musi. złożyć świadectwa maturitalis, albo RENN 
mocy których do fakulteta przypuszézónym nei 
$ 14. Przy zameldowaniu się do drugiego za sę 
łu, musi się świadectwami egzaminów 7 pierwszezo 
oddziału z $ 6 nakazanego quadrienniumy i nadto 
z wszystkich $$ 10 i 11 wymaganych. kursów od- 
bytych wykazać, i świadectwo egzaminów Z pierw- 
szego i dragiego oddziału złożyć. | 
$ 15. Prosba 6 przypuszczenie do jednego lub dru- 
giegpo oddziału teoretycznych egzaminów rządowych, 
winna być-z załączeniem potrzebnych świadectw na 
pismie u naczelnika właściwćj egzaminującćj  komisyi 
złożoną. 

$ 16. Ten winien podanie i dołączone akta dokPa= 
dnie wyegzaminować, i jeżeli ich za dostateczne u- 
zna, kandydatowi miejsce, dzień i godzinę wyzna- 
CZYĆ. 

$ 17. W pomniejszych /trudnościach, które: przez 
kandydata usuniętemi być winny, może on się z nim 
porozumieć , w wątpliwych zaś przypadkach, skoro 
od żądania odstapić nie chce, winien rzecz cafćj ko- 
misyi przedłożyć. W razie odmównym, odwołanie 
służy do ministra oświecenia, który w przypadkach, 
gdzie okoliczności łagodzące na. korzyść dobrze 
szczególnićj się uczących zachodza i odstąpienie od su- 
rówćj litery ustawy usprawiedliwiają, wyjątek uczy- 
nić od nićj jest. mocen. ; 

$ 18. o każdego oddziału teoretycznych egzam. 
rzad. minister oświecenia wyznaczy prezesa i liczbę 
komisarzy egzaminacyjnych odpowiednią liczbie kan- 
dydatów i potrzebie zmieniania się AG rece JB 
ETE za óREG Z te Fonków tejże wyznacza 
prezes komisyą specyalną do pojedynczych czynności 
egzaminowych, z jak największą zmianą komisarzy. 
Nominacya członków wszystkich trzech komisyj gło- 
wnych będzie na rok jedca i w dziennikach ogłoszo- 
ną zostanie. 

$ 19. Na komisarzy do egzaminów obierani będą 
przedewszystkiem profesorowie prawno- ekonomiczne- 
go lub filozoficznego fakultetu,, zaakomici adwokaci, 
praktyczni urzędnicy państwa, doktorowie prawa lub 
inni uczeni fachowi, Każdy do sprawowania tych o- 
bowiązków, powołany profesor lub urzędnik winien 
je przyjąć. 

$ 20. Specyalna komisya ogólnego oddziału, ma 
się składać z 5 członków Wraz z prezesem, te zaś 
dla dwóch specyalnych oddziałów egzaminowych 
m czterych: członków. Przy mianowaniu komisarzy, 
na to uważać trzeba, aby CASĄ komisya główna 
egzaminów: specyalnych posia ała kilka urzędników, 
albo adwokatów, a według C7ynnosci przy wezwa- 
nia każdego prawno-administracyjnego albo sądowe= 
go egzaminu, jeden przynajmniej egzaminator nie był 
profesorem — Co do mianowania urzędników na ko- 
misarzy €gzaminacyjnych Porozumie się minister o- 
świecenia z innemi ministra, 

$ 21. Prezes komisyi jest «0ra2 egzaminatorem. — 
W przypadku przeszkody zastąpi K9 profesor na jstar- 
szy lalami służby w tćj komisy! jako członek zasia- 
dający. s S 

$ 22. Egzamina ustne MOSÈ SIĘ Stósownie do po- 
dania kandydatów cały rok» WYJàwszy święta wiel- 
kanocne i wakacye odbyW*Ć: snie SZAMinów pis- 
miennych wyznaczone są 57%0750ie pierysze i trze- 
cie czwartki każdego miesiAC8 Z wyjątkiem wspo- 
mnionych wyżćj epok, 3 

$ 23. Naznaczenie dnia €87aminu, zależy od pre- 
zesa właściwćj komisyi, Winien jednak trzymać się 
porządku, w jakim kandydac z podaniem występują. 
Nie wolno mu przy egzaminać! ustnych podania przyj- 
mowąć na dzień wprzódy 1PPemu wyznaczony, ani 
odstępować od porządku dla, ugody zaszłéj między 
dwoma kandydatami, ani t€% Wyjatku używać dla 
kandydata, który przewidzianym jest następnym $, 
chyba w przypadku wielkiCE9 napływu kandydatów. 
$ 24, Usine egzamina m0S% SIĘ razem z dwoma, 
i tylko w razie wiclkićj qicżby jednoczesnych kandy- 
datów, z trzema razem odbyYWAĆ— Pismienne mogą 
mieć miejsce z kilkoma o ile możność dozoru na to 
pozwoli. 
$ 25. 
rzone w tych niiastach, 
$ 26. Kandydatom wolno Wybierać 


Komissye egzaminów rządowych są utwó- 
(eh izie ich potrzeba WRS. 


miasta gdzie 


cgzamina składać sobie życzą, równie jak to, czyli 
w jednem lub w różnych miastach trzy oddziały íe- 
aretycznych egzaminów rządowych odbywać chcą, 
aby tylko każde z tych miast komissyą egzaminową 
posiadało. Pracę tylko klauzurową z powszechnym 


teoretycznym egzaminem rządowym połączoną, przed 


tą samą winien złożyć komissyą, do którćj się podał 
o egzamin óddziałowy. 

§ 27.. Między dwoma egzaminami oddziałowemi 
dwa lata tylko upłynąć moga, po tem przeciągu cza- 
su złożone egzamina tracą swoją ważność. 

$ 28. Bług ść egzaminu ustnego dla jednego kan= 

dyta wynosi najmnićj dwie godziny, jeżeli dwóch 
lub trzech razem exzaminowanych będzie, wtedy 
najmnićj trzy lub cztery godziny. "Egzamin piśmien- 
ny ma trwać od 9téj rano najdłażćj do godziny 4ćj 
popoładniu. 
„8/29. Egzamin piśmienny poprzedzający: bezpo- 
średnio ogólny egzamin ustny, składa się z pracy klau= 
zurowej którą wyrobi kandydat w dwóch przedmio= 
tach do tego oddziału egzaminowego należących bez 
Żadnej zewnętrznćj pomocy pod dozorem komissarza 
egzaminowego. 

Ś 30. W dnia piśmiennego egzaminu zejda się ko- 
missarze egzaminujący przed zaczęciem egzaminu, dla 
porozumienią się przynajmnićj o dziesięciu właści= 
wych kwestyach. Takowe będą po dwie na kartecz= 
kach osobnych spisane, złożone, i jeden z kandyda- 
tów jednę karteczkę wyciągnie. W nićj zawarte dwie 
kwestye będą przedmiotem tego dnia do wyrobienia 
piśmieanego przez kandydatów do egzamiuu tego przy 
jętych. 
ee 31.  Komissarze egzaminujący dozorują kandy= 
datów w ten sposób, iż jeden zawsze jest przytom- 
ny w lokala gdzie się egzamin odbywa. Przytoemny 
komissarz odbiera wypracowania z dodaniem godziny 
wykończenia, przeciaganitką i pieczęluje. © wodzi- 
nie czwarićj muszą wszyscy wypracowanie oddać, 
czyli je ukończyli lub nie. 

$'32. Erzamina ustne odbywać się będą publi- 
cznie. Prezes mi- prawo” przedsięwziaść wszelkie 
środki do powstrzymania wszystkiego co psuje po 
rządek i.spokojność, €o nie zgadza się z powagą i 
ważnością aktu, jakoteż co wpływ niekorzystny wy= 
wrzeć może na sposób widzenia lub wolność sądu 
egzaminowanego. Może nie tylko jednego przeszka= 
dzającego wydalić, ałe nawet żądać wypróżnienia 
cafćj sali egzaminów. 

$ 33. Przed głósowaniem ned odpowiedziami przy 


ogólnym egzaminie, będą gtóśno odczytane zdania 0 


pismiennem wypracowaniu kandydata, po czém do- 
piero przystąpią członkowie komisyi, do głosowania 
nad ustnym egzaminem z oględnością na rezultat pi- 
śmiennćj pracy, W egzaminach specyalnych, gPoso- 
'wanie nastąpi zaraz po ostatnićj odpowiedzi ustnćj, 
albowiem tam pismienne wypracowania nic są wy- 
magane. 

§ 34. Aby przystąpić do i eaitiy komisarze 
egzaminujący idą na ustęp. — Głosują naprzó': czyli 
egzamin okazał, iż kańdydat jest uzdolniony lub nie 
uzdolniony. — Do uznania za uzdolnionego, potrzebną 
jest aby kandydat otrzymał absolutną większość wo= 
tujących, do których się i prezes rachuje. — Jeżeli 
kandydat okaże w egzaminie w ogólności lub też 
w.jakowym naukowym przedmiocie, szezezólniejsze 
uzdolnienie, wskazanćm to zostanie przy oznaj- 
mieniu skutku egzaminu i w świadectwie wydanem 
wyrażone, 

$ 35. Rezultat egzaminu ogłasza się publicznie i 
wciagniętym zostaje do protokołu, jako też do oso- 
bnego regiestru prowadzonego dla przyjętych i nie- 
przyjętych. Prezes komisyi egzaminującćj wygotować 
ma świadectwo z oznaczeniem gatunka, dnia, skutku 
i numeru egzaminu. Podpisuje toż z innemi członkami 
komisyi egzaminującćj i pieczętuje właściwą komisyi 
pieczę'ią. 

$ 36. i(andydat którego egzamin odrzuconym zo- 
stał, może go potwtórzyć, ale tylko raz je sen, i to 
w czasie wyznaczonym przez komisyą, jako mini 
mum. Wszystkie komisye egzaminów: winny sobie 
spiesznie listy odrzuconych kandydatów nawzajem 
udzielać. Gdyby. odrzucony kandydat przed wyzna- 
czonym powyżćj czasem przedstawił się w innćj ko- 
misyi do egzamina i pozwolenie otrzymał, takowe 
jest nieważne. ą 

$ 37. Obowiązki komisarzy egzaminujących będą 
właściwą oznaczone instrukcyą. «Aby jednak ucza- 
cym się dać. punkt oparcia w sadzeniu -o zakresie 
wiadomości, który od nich wymazanym będzie, na- 
stępne ku temu sfużyć mają zasady. 

$ 38. a) Niemożna wymagać od uczących się sko- 
ro nawet m»ją świadeetwa; Ż€ studia skończyli, aby 
w tychże posiadali już Znajomości Szczegółowe, któ- 
re w przedsiębranym od nich zawodzie służby rzą- 
dowćj (Staatsdienst) są potrzebnemi; aby ich nabyć 
potrzebna jest właśnie ta praktyka do którćj uczący 
dopiero. po złożonym egzaminie, : przypuszczeni być 
mają; i dla tego przed wejściem na posadę, będą się 
musieli jeszcze praktycznemu poddać egzaminowi. 

$ 39. 0) Chodzi zatem przedewszystkiem w egza- 
minach ustnych i piśmiennych, aby kandydat: żdał 


mas : RZ 
rachunek z wykształcenia powszechnego prawnych 

A ości jaku też ze ia jk Sci 
inych ieh zasad, i z pò- 
gładu na całość, jako też ta genetyczny ich części 


i ekonomićżnych wiadom 
ogółnych tych nauk, z kardyna 


związek. guz 
$ 40. c) A zatem w podziałach racyonalnych czyli 
rózumowanych 


wój ich nauk zasadniczych, Jj. najbliższe 
wanie, przedstawienie Jćj istoty i w poszczególnych 


doktrynach głównych systematów; pod względem hi= 


storyi: poglad na pragmatyczny związek głównych 
wydarzeń 5 historyi powszechaćj , i kolie 
pewny przegląd historyi austryackiego państwa co 
do ogólnego wzrostu monarchii austryackiej i dzisiej- 
szego stanu z szczególnćm wykazaniem ważnego 
wpływu pod względem prawno ekonomicznym, jaki 
wywierają wypadki na teraźniejsze ukonstytuowanie 
się państwa cesarskiego; wreszcie, pod względem 
statystyki: znajo ność jej teoryi, zasadą głównćj si- 
ły państw pierwszego | drugiego rzędu, ich konsty- 
tucyi, ich wykształcenia i ekonomicznego, finanso= 
wego i wojennego położenia w ogólności. Ze tutaj 
stosunki austryżckie obszernićj wymaganemi będa 
rozumie się simo przez się, jako też że w podawa- 
niu liczb, bliska cyfra wystarczać będzie. 

$ 44. d) Pod względem różnych pozytywnych ga¿ 
łęzi prawa, zapytania nie tyle będą skicrowane ku 
oznaczenia wiadomości szczegółowych ustaw i wpra- 
wie ich praktycznego zastosowania, jako raczćj ku 
znajomości prawa w ogólności, jego systematu, głó- 
wnych zasad , ducha i panującego charakteru. Ko- 
misy egzaminująca wyjdzie z punktu, iż egzamin 
ien nie ma celu dowiedzieć się 0 ogóle znajomości 

rzez kandydata posiadanych, o jeneralnćj wiadomo- 

ści prawn reh żródeł i środków. pomocnicznych, o na- 
byty w prawie i pewności w dotrzymaniu stosunków, 
z jaką później aplikować leksze przypadki do pozy- 
tywnego prawa będzie umiał. l P 5 

$ 42. e) Egzamin kandydata, który minimum tych 
wiadomości nie posiada, trzeba odrzucić — takiego, 
który ich uzdolnieniem „pko ta lepszym postępem 

„vjeciu egzaminu podnieść. 
x PIS Boranin tóbrżlycziy rządowy według tych 
usiaw złożony ma zupełną ważność w całej monar- 
hii. 

3 $ 44. Wyjątki od postanowienia w $ 1. nastąpią 
w przypadkach: 

1) Otrzymany stopień doktora prawa na jednym 
z uniwersytetów: austryackich służy w całćj monar- 
cii, jako zupełnie złożony teoretyczny egzamin rzą= 

wy. i 
dgy Uwolnienia od teoretycznych egzaminów rządo- 
wych, mogą tylko być udzielone, przez właściwe 
ministerya , ludziom nadzwyczajnego wykształcenia 
w, specyalnćj nauce lub praktyce, na posiadaniu któ- 
rych wiele państwu zależy, 

$ 45. Przy każdym egzaminie trzech teoretycznych 
oddziałów złoży naprzód kandydat tuksę w właści 
wćj kasie; osobne postanowienie ilość i sposób zło- 
żenia kwoty oznaczą. Kandydaci ubodzy, i tacy któ- 
rzy się wykazać mogą nadzwyczajnie pilnem czasu 
naukowego używaniem, mogą zoslać uwolnieni od 
taksy egzaminowej w połowie lub w całości. 

s'46. Dochód z taks służyć będzie jako remune- 
racya dla prezesa i członków „komisyi egzaminacyj- 
nćj. Zasady jakich trzymać się będą w tćj mierze, 
będąc wzwiązku z $ 45, osobnóm zastrzeżone będą 

anowieniem. 

TE Urządzenie praktycznych egzaminów, które 
już po rozpoczętćj rozumowej próbie (Conceptpraxis) 
w rozmaitych gałęziach „służby rządów ćj jako wa- 
runki zajęcia rzeczywistej posady, łbie bę- 
dą, zostawia się każdemu z, osobna ministe ryum. Aż 
do tego urządzenia obowiązują istniejące postanowie- 
nia. (Dokończenie w przyszłym numerze je se; 

Wiedeń 17 sierpnia. J. C. Mość rozporządził, iż 
na wszystkie podania o ułaskawienie politycznych 
kar fortecznych, najwyższe rozstrzygnięcie może JE- 
dynie być odpowiedzią: na wszystkie zaś podania 
tego rodzaju innych przestępców Ministerstwo mo- 
że ostatecznie odpowiedzieć. - Moic1A 20: 

a W ministerynm oświecenia toczą Się gorliwie 


nafady o załóżeniu zakładów do kształcenia nauczy- 


cieli. 

= W ministeryum 
nym: został projekt do ea 

( Wiadomości bieżące.) 
po domach dla dotkniętyć 
eaa ii von Rambach złożył 131 złr. 42 
kr. m. k. jako od B sierpnia do 10 p A 
dalszą składkę na pogorzelców Z 
to summa według przezmaczenia odes ty a Si Pa 

— Ost-Deutsche-Post donosi 2 oseo 2 8 sa = 
burskiego o bitwie morskićj w zatoce Wu RURA 
rossyjskim jenerałem-majorem Wagnerem $ elony 
kim piratem. Okręt piracki był wzięty ! SP ony 
równie jak Aulkedeme gaiażdo piratów. gar 
spotkał Aul Beche inne rabusiów morskich schronie- 
nie, W obydwóch tych potyczkach 


spraw wewnętrznych ukończo- 
o ulicach. 

agistrat ułożył składkę 
h pożarćm mieszkańców m. 


Inegó egzaminów oddziału mo ą 
być wyniapane: rysy główie historyi literatury, roz- 
zastoso- 


chronologiczny 


Podobny los | 
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uńkta Kaukazu są w największym pokóju. 
Puna AE KRÓLESTWO POLSKIE 
Warszawa 17 sierphia. Ju} od rana wcćzóraj, 
bardzo wiele osób odwiedząpy micjsce pogórźeliska, 
które smutny widok 6cżóm' pęzedstawia. Po sąsieś 
dnieh zabudowaniach tulą się pozbawione swego imie- 
nia rodziny; a to koła zgorząych domów, leżą naz 
gromadzone sprzęty, które vy pierwszych chwilach 
popłochu powynoszone z mieszkań zostały: 
| Dziś już stanowczy możemy dać obraz zniszczenia. 
Pożar rozciągnął się od podwórza przy fabryce Br. 
Evans przy ulicy, Sto-Jerskićj, przez ulicę Kożlą i 
część Franciszkańskićj, w kierunku ku Nowowiniar= 
skiej. Główna komunikacyą pożaru, udzielała się 
od strony podwórz, dosięgając naprzód zabudowań 
i parkanów drewnianych. Późnićj dopiero, niesiony 
wiatrem pożerczy płomień, ogarniał murowane do- 
my, których obrona a szczegójnićj na Kożlćj, z po- 
wodu nadzwyczajnćj wązkości ulicy, stawała się nie 
podobną i nieprzystępną, Poczynając od punktu w któ- 
rym wszczął się pożar, tj. od zabudowań przy fa- 
bryce braci Evans, w miejscu gdzie istniała piekar- 
nia; spłonęły dwie Szopy murowana i drewniana, 
należące do tćjże fabryki, a mieszczące w sobie Wwe- 
gle, narzędzia rolnicze i gospodarskie; nadewszystko 
około Gciu gotowych pomników, a między niemi już 
zupełnie ukończony i upakowany pomnik, dla hr. Ester- 
hazego. Ztąd płomień przeszedł od strony podwó- 
rza ku ulicy Kożlćj, i zniszczył posesyę Nr 1823, 
własność wdowy po stolarzą pani Drewaczyńskićj; 
dalej dosięgnął posesyi Nr 1822 czyli dom zajezdny 
Ciechanowski p. Ferdynanda Haselberg, i Nr 1821 
własność książąt Józefa i Leopolda Czetwertyńszich, 
gdzie także był Zajazd Płoeki. W domu pani Ma- 
ruszewskićj Nr 1820, spłonępy wozownie, stajnie i 
parkan. „Posesye te wraz z należącemi do nich za- 
budowaniami, prawie wszysikie były drewniane. 
ulicy sterczą znich jeszcze ściany i kominy, ale z za- 
budowań wewnątrz tychże poróżonych, pozostały jaź 
tylko gruzy. Tu ógień opartszy się o murówaną hie- 
ruchomość księży Kamedułów z Bielan, położoną na 
rogu ulic Kożlćj i Franciszkańskićj, pominął tę po- 
sesyę od strony ulic, ale wdarłszy się podwórzem 
do zabudowań drewnianych, także do ks. Kame 'u- 
łów należących, ogarnął je płomieniem, i tym spo- 
sobem nagle się pojawił na ulicy: Franciszkańskiej. 
W tćj chwili, cała przestrzeń należąca do zabudo= 
wań zniszczonych, stała w ogniu, a najpierwszy 
z domów przy ulicy kKranciszkan 
rego ogniste kłęby dosięgnęty, był własnością star. 
Rothenberg wdowy. Niebawem też oprócz tego dwu- 
piętrowego zabudowania, w połowie mirowanego a 
w połowie drewnianego, pożar objął oficyny w tym- 
że domu; jedno i dwu-piętrowe MUFOWARE ; które je- 
szcźe wezoraj rano nieustannie gaszono. Za pośesyą 
pani Rothenberg, podobny los Spotkał i własność Nr 
1805 należącą do star. jeyka Białostockiego , skła- 
dającą się 4 domu murowanego 0 piętrze, oraz ofi- 
cyny murowanćj dwu-piętrowćj I dworku drewnia- 
nego w dziedzińcu. Wszystkie te posesye ubezpie- 
czone były na rs. 42,450. Dosięgnąwszy tym spo- 
sobem Aż üo własności obywatelki Lud. Braumn, przy 
ulicy Franciszkańskićj Nr 1903, gdzie ogień zni- 
szezył spichlerz drewniany f dach na całej posesyi; 
pożar począł słabnąć, i już "aż ogniowa zupełnie 
go owładnęła. Przed doję'em wszakże do iego 
punktu, znaczna liczba domów; jak pp. Szeela Ka- 
ftala, Natana Winawera i JeSletra, były'w wielkiem 
niebczpieczeństwie, przestřäthem także byli prze- 
jęci mieszkańcy ulic sasiednit!» Jak Nowowiniarskićj, 
Czarnćj i Bonifraterskićj , zwłaszcza gdy poniesiony 
pędem “wiatru ogień, zatlił PA tej ostatniej ulicy, 
w posesyach 2161 i 2162, DP. Jana Grefkowicza 
i Schiislera, komórki, mieszkanie ogrodnika i oranże- 
ryę, itakowe, zanim ratunck dać można było, w po- 
piół zamienił, Dla przecięcia komunikacyi na pięciu 
przyległych domach rozebrań? dachy, bo obrona szła 
energicznie, a dzielność straży ogniowćj, obok po= 
dziwu nad ich odwagą, uwiełbiemie wzbudzała. 
Szkody lokatorów, W pogorzałych badynkach są 
bardzo znaczne; w'niektórych znich bowiem mieści- 
ły się rozmaite handle, magfzyny i składy mebli, 
które 0 ile tylko ogień dózwolih Tatowano na wszyst 
kie strony i wynoszóno. MiG'zy innemi, mnóstwo 
tychże znalazło gościnne po"ieszczenie w ogrodzie 
domu, gdzie mieści się Reilaktya Gazety Warszaw- 
skićj, który to ogród uległ W CZĘŚCI zniszezeniu. 
Szczególnem zdarzeniem ni*fortunnego Josu, pod- 
czas kiedy dzierżawczyni teg? grodu ponosiła stra- 
ty, syn to jéj na ulicy Bonifrżterskićj, w chwili po- 
żaru w oranżeryi, ratował 04 takiegoż zniszczenia 
własne swoje mienie. W prawdzie dotąd jeszcze 
przedrze się kiedy niekiedy JYM z ruin lub gruzów 
pogorzeliska, ale przy rozciafniętćj do koła czujno- 
ści rozstawionych straż, żadne już niebezpieczeństwo 
miastu niezagraża, Szkody dotad nie są ocenione. > 
— "Do wezorajszćj składki XVIIej na pogorze|- 


ców miasta Krakowa, wliczyć należy i zamieszczoną 
l e A r. 6. dodatkowo od Urzędni- | Da sg 
Rossyanie we- | ków bióra Administracyi Rządowćj dochodów skar- i nibędąc żołnierzem , jedna jo nędznym sposobe 
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dług dziennika stracili dwóch ludzi. Wszystkie inne 
zf À 


kanskiċj Nr 1804, któ- 
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bowych złożoną, tak, aby ogólny rezultat tejże sk 
ki XVII, uczynił złp. 3998 gr. 18. Wwa 
i NIEMCY, 

t Berlin 16 sierpnia, Nadeszła już, jak twierdzą, od- 
powicdź, gabinetu austryackiego na, dwie ostatnie noty 
pruskie, o których w przeszłćj korespondencyi dónosifem. 
Treść jój, w tonie przyjaznym wystósowana , nie rozstrzy- 
ga kwestyj spóru, lecz zóstawia go do dalszych tkładów. 
Do załatwienia zasżłych nieporozumień ż powodu prze- 
chodu wojska badeńskiego przez Mogimcyą, Anstrya wnó+ 
si, aby wyznaczyć sąd polubowny, do którego ż swej stro- 
ny powołuje Bawaryą, pozostawując Prusom nomińacyą 
drugiego pełnomocnika. © uznaniu Unii i restauracyi Bun= 
destagu w odpowiedzi austryackićj niemasz żadnćj wzmian- 
ki. W sporze o własność inwentarza dawnego Bundes- 
tagu, "do którćj plenum frankfurckie rości: sobie prawo 
Austrya radzi, aby rzecz tę do dalszych układów odro- 
czyć. Tak więc na niejaki czas wszystko znów pozosta- 
nie w ulubionem przez dzisiejszą dyplomacyą zawieszeniu. 
Honor gabinetu przed opinią publiczną uratowany. Papier 
cierpliwy, atrament tańszy niż krew. Posiadanie jakiej- 
kolwiek własności czyni wyrozumiałym. Lepsza pewność 
najgorszego status quo, niż wątpliwe korzyści najświe- 
tniejszćj przyszłości, które łatwo wśród wojny dostaćby 
się mogły trzeciemu aspirantowi do władzy, którym jest 
lud. W takićm położeniu rzeczy niewdzięczną byłoby 
pracą wchodzić w szczegóły nudnćj do niewypowiedze- 
nia sprawy. Zostawmy ją do chwili, w którćj nówa kò- 
lizya postawi ją na ostrzumiecza. Przekonanie, że ją tylko 
miecz rozstrzygnać potrafi, staje się coraz powszechnićjszem 
jeżeli dyplomacyi załatwienie jéj będzie zostawione, Niem= 
cy na dłagi czas pozbędą się wszelkiego zńaczenia 1 pos 

ia” ie. j 

oh ska i i się °w: podobném zawije= 
szeniu. Żadna strona nie ma śmiałości atakowania dru- 
giéj To. zwykły skutek bitwy, która nie była stanowcza. 
Wojna też ta, jeźli jeszcze nie nudzi, to nie zapala umy- 
słów. W całych Niemczech od gór tyrolskich do Balty- 
ks, od Renu do Odry, zebrane dotad z dobrowolnych skła- 
dek tylko 60,000 talarów! Czy to nie ironia na entuzy- 
azm niemiecki? A wybyście chcieli, aby w Niem- 
czech zbierano składki na pogorzały Kraków. Dziś? 
praca tylko i wytrwałość, jak „Czas“ słusznie pówtarża, 
przynieść mu może ulgę i lepsze słósunki. Nawet i icz 
ba ochotników spieszących do Szlezwiku ledwo na Stati- 
czyć się może. Kómu trudno pónieść ofiarę pieńiężną, te- 
mu trudnićj jeszcze będzie pońieść ofiarę życia. * Rzeczy= 
wiście, jak sprawa szlezwicko = holsztyńska obudżać może 
zapał, nie będąc sprawą wolności? Księstwa rzeczone 
bronią tylko praw swych od wieków na' pargamińach spi= 
sanych, nie myśląc bynajmnićj o oderwaniu Się od koro- 
ny duńskićj, ani o udzielności politycznćj. Powstanie ich 
nie ma w sobie nic rewolucyjnego , i dla tego wyrzuca 
z siebie wszystkie radykalne żywioły, nawet własne, z ob= 
cych zaś żadnych nie przyjmuje. Zgłosiło się kilku wę- 
gierskich i polskich oficerów do Willisena © pozwolenie 
sfużenia w jego armii. Otrzymali grzeczna, ale odmowną 
odpowiedź, albowiem Prusy i Austrya miały zaraz na po- 
czątku wojny oświadczyć regćncyi holsztyńskićj, że w ra- 
zie przyjmowania oficerów rzeczonych narodowości, nie 
tylko nie stawiłyby oporu interwencyi rossyjskićj, aleby 
jéj nawet nie były przeciwne. Tymczasem armia duńska 
dopełnia się ochotnikami norwegskiemi i szwedzkiemi, Stra-. 
ty jćj wielkie wkrótce będą pokryte. Księstwa przez rzą- 
dy niemieckie opuszczone ulegtą losowi, który im dypło= 
macya przygotowała. Król duński dziękuje, odeżwą do 
wojska za odniesione pod fdstedt zwycięstwo, i zachęca 
do rówńego wytrwania w następnym boju. Zdaje się wiee, 
że Duńczycy zamierzają Holsztyńczyków w'ich własnym 
kraju alakować, i rk fe A rw ddzi= 
siej "pojęcia przywrócić: stacye rządów nie= 
rare 2 EA się, jak wszystkie dziś prołesiacye, na 
słowach. sig gi 

Tu panuje cholera, dosyć zjadliwa, chociaż liczba ofiar 
zabranych dotad jeszcze nieznaczna. — P. Rachel powróciła 
z Hamburga i wystąpi jeszcze w kilku reprczentacyach. 


FRANCYA. da | 

o Paryż 13 sierpnia. Francya znajduje się rrr myn“ 
kiem kwestyi: czy będzie przedłażoną lub za WE udwika-Na- 
poleona. Konserwatorowie byliby za tą kombinaeyą , pAn 8p080- 
bóm usunęliby óbawę, jaką wzbudza nowy Sahiy WróqGh i Rze- 
czypospolitćj; ale przedłużając władzę, = e E 0 Ce- 
i i kać na ożasie i ułatwić restauracyą * 
sarstwa; chcieliby tylko zyskać I a są 
księcia Bórdóaux albo hrabiego poj > a : Zgromadzenia” 
narodowego trzyma się dlatego w przej - z j względem pa- 
paci Elizejskiegó; pałac” zas Elizejski ma nią ciągle uferzą  Wądź 
przez dzienniki, bądź nee Z, dawane żołnierstwu. alik 
Napoleón chce wyraźnie aA Zgromadzenie narodowe do prze 
dtażenia swej władzy, jak”ztiusił je do powięksżefiia fraita doła 
cyt i Jak ma dzieję źmószinia go z Kolei do uznania Gcśńrstwa. 
Zmaszanie jest łatwe we Francyi, Ko administracja cantina dd 
je rządowi ogrófiną przewagę; bardzo więc być' móżć, że” Laaik 
Napoleon dósięgkić ela; Ale czy się iia zajęty stańówisku dłuś 
| utrzyma? PERESS AE wstąpić na trón, lecz trudno 58 nim 
| usiedzieć. Tddwik Napoteów Jestto mótiómian , który odayoał przes 

| eapo życie jólną tylko ideą i śdostfpietieti Wont Nopóloóńa: 
wniój Konspifówał ża śóanicą , dziś kowspiraje wo Fraaóyi. Pamięć 


ę : 7 sko, ale 
sielkiego wuja przewrócił ; n sobie wojsko, a 
pw je pochlebstwami i 
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biesiadami. Na uczcie danćj żandarmeryi i gwardyi republikańskićj 
czyli municypalnój, ujmował sobie podoficerów, traktował ich cy- 
garami po 10 sous. Podoficerowie podchmieleni krzyczeli: Niech 
żyje Napoleon! Niech żyje Cesarstwo! Do Tuileriów ! Do Tuileriów! 
Opinia publiczna oburzyłe się na takie wykrzyki, bo leka się aby 
wojsko, które dotąd było karne i posłuszne, nie przywłaszczyło 
sobie prawa wynoszenia i zrzucania pretendentów, jak się to dzia- 
ło w cesarstwie rzymskiém, Pomimo to, Ludwik Napoleon trwa 

. ciągle w przyjgtym planie: przedonegdaj dał z kolei ucztę ofice- 
rom i podoficerom artyleryi i dwom pułkom liniowym; na kraj zaś 
wpływa przez Towarzystwa tajemne dsiesiątego grudnia, które li- 
czy już podobno kilkanaście tysięcy członków, a przeciw któremu 
Zgromadzenie narodowe nic uczynić niemoże, bo Ludwik Napoleon 
ma w swym ręku władzę wykonawczą. 

Taki jest dzisiaj stan rzeczy we Francyi. Że Lmdwik Napoleon 
nieprzyszedł jeszcze do celu, przypisać to należy głównie oporowi 
jenerała Changarnier, który jest związany ściśle z konserwatora- 
mi. On to sprzeciwia się ciągle ministrowi wojny, który jest na- 
rzędziem pałacu Elizejskiego; on to przeszkodził zebraniu się obo= 
zu pod Wersalem; on to nietaił nieukontentowania na w idok uczty 
danćj żandarmeryi i gwardyi republikańskićj. Jenerał Changar- 
nier jest dziś popularny we Francyi, rozumie się konserwatorskićj, 
bo trzyma w karności wojsko i przydasza zamachy socyalistów. 
Ludwik Napoleon chętnieby się go pozbył, gdyby się nie lękał so- 
cyalistów i opinii konserwatorskićj na którćj się opiera. Stanowi- 
sko jego jest fałszywe; pomnąc wszakże na parcie jakiego dozna- 
je od swoich stronników i Towarzystwa 10go grudnia, pomnąc na 
fatalność przywiązaną do każdego naczelnika partyi, trzeba się 
spodziewać, że prędzćj czy późnićj usunie jenerała Changarnier i 
zastąpi go przez jenerała Magnan, który jest jego narzędziem. Je- 
żeli to nastąpi, Francya' będzie zagrożoną na seryo przez coup 
d'état. Powiadają, że w takim razie, Zgromadzenie narodowe my- 
ŝli mianować jenerała Changarnier komendantem Swego pałacu. 
Gdy zaś prezes Zgromadzenia narodowego, ma według konstytucyi 
prawo powołania wojska na obronę pałaca, stanie się, że jenerał 
Changarnier znajdzie się na czele siły, z którą będzie mógł coup 
dółat przeszkodzić. Wykonanie tego planu zależeć będzie natu- 
ralnie od wielkości wpływu, jaki może wywierać Ludwik Napoleon 
i jenerał Magnan na wojsko. Opinia jednak powszechna jest, że 
ani jeden ani drugi niebyliby wstanie pociągnąć za sobą całćj ar- 
mii, albowiem jenerałowie najzdatniejsi i najpopularniejsi, jak Chan- 
garnier, Lamoricitre, Bódcau, Cavaignac, Le Flot itd., będą się 
znajdować na stronie przeciwnój. Jeżeli więc Ludwik Napoleon nie 
otrzyma przedłużenia władzy od Zgromadzenia narodowego ; jeżeli 
popchnięty przez zauszników, rzuci się do gwałtu; nastąpić może, 
że albo dostanie się do Vincennes, albo wznieci wojnę domową, 


z którćj socyaliści niezaniedbają korzystać. Jak republikanie roku 


1848 wciskając s'ę między Ludwika Filipa a opozycyą, przyszli 
do Rzeczypospolitćj demokratycznój, tak socyaliści wciskając się 
między Ludwika Napoleona a Zgrom. narodowe, mogą przyjść do 
Rzeczypospolitćj socyalistowskićj. Jak widzimy, mało jest nadziei 
aby we Francyi ustaliła się rządna i umiarkowana Rzeczpospolita, 
która staćby się mogła dobrodziejstwem dla Europy. Francya stoi 
ciągle między dwoma ostatecznościami, i nikt przewidzieć niemoże, 
przez jakie przejdzie koleje. Jak na dzisiaj, spokojność Francyi 
jest głęboka: panuje w nićj rząd czysto wojenny; policya śledzi 
każdą schadzkę , każdy karabin ukryty, każdy robiony Fadunek. 
Ludność pracuje i zdaję się zapominać 0 roku 1818; jednakże kie- 
dy niekiedy ukazują się, jeżeli nie w Paryża to po prowincyach 
manifestacye, które przerażają umysły. Socyaliści głoszą, że jak 
rok 1789 miał swój 1793, tak rok 1818 będzie miał swój 1852. 


Policya przyaresztowała "Trójcę socyalistowską, reprezentująca 
świętokradzko, pod rokiem 1833 Jezusa Chrystusa, pod r. 1793 


Roberspiera, a pod r. 1853 Barbesa!!! Montaniardy ogłosili mani- 
fest, obejmujący zdanie sprawy z ich czynności przez upłyniony 
rok parlamentarny. Manifest ten niezostał podpisany przez głó- 
„wnych członków partyi. Partya republikańsko-konstytucyjna, któ- 
rój organem są Credit i Siècle, a która tworzy Union republicaine 
pod przywodem Cavaignaca, miała już ułożyć plan opora powstań- 
czego w razie zamachu przeciw Rzeczypospolitój, bądź przez roja- 
listów, bądź przez imperyalistów. Prezydent Rzeczypospolitćj wy- 
ruszył wczoraj do Lyonu biorąc z sobą jenerała dHautpoul, mini- 


stra wojny, w obawie aby w czasie swćj nieqbecności, niepokłócił 


się znowu z jenerałem Changarnier. Dzienniki legitymistowskie mó- 
wią, że Ludwik Napoleon pojechał szukać poddanych; a poddani 
jadą do Wiesbaden szukać króla. Dzienniki ministeryalne dają po- 
dróży Ludwika Napoleona barwę niewinną. W Wiesbaden, gdzie 
się znajduje ks. Bordeaux, ma się toczyć kwestya Unii między 
dwiema dynastyami burbońskiemi. Mówią, że p. Kisielew, amba- 
sador rossyjski w Paryżu, odradza Ludwikowi Napoleonowi coup 
d'elut w obawie przerwania stalu quo, które jest Rossyi na rękę. 
Dnia 9 b. m. emigracya polska w Paryżu, odbyła nabożeństwo 
w kościele Wniebowzięcia z powodu pożaru Krakowskiego. Ksiądz 
Jełowicki miał kazanie. Zebrana składka w kościele wyniosła o- 
koło półtora- sta franków. Zdziwiła się ona, że W Księstwie Po- 
sap ióm żaden artysta niedał na ten cel koncertu. — Prywatny 
list ze Stambula z dnia 22 lipca donosi, jako o rzeczy pewnćj, że 
ke Daziakie opuszcza nareszcie Mołdo- Wołoszczyznę, i że 
jenera uhame wyjeżdża z Bukaresztu. Mieszkańcy lekają sie, 
aby Rossya nie wymagała teraz od Porty wyprowadzenia wojsk 
e Wolga peP niepodburzyła chłopów przeciw szlachcie, coby 
jej potóm pis’ ? fo Prowincyi. Abdykrcya cesarza Mikołaja 
nieznalazła wiary w Štambule, Wedłag Turków, jestto wiadomość 


puszczona przez Rossyan, dla uśpienia opinii publicznój. Więcój 
Namee, sean 


CZAS. 


wierzy, że Cesarz Mikołaj stara się o zmuszenie W. Ks. Alexan- 
dra do abdykacyi na rzecz W. Ks. Konstantego; że chce osadzić 
na tronie francuskim ks. Bordeaux, i, związawszy się z Anglią, 
wzmocnić święty alians, od którego Turcya została wykluczona. 
Turcy zajmują się wiele dążeniem stronników jedności Niemiec do 
Rzeczypospolitćj , jako środka Unii całćj rasy germańskićj. Aby te- 
mu przeszkodzić, mocarstwa interesowane mają zamiar użyć Sło- 
wian. Ambasada austryjacka, zaniosła do Porty skarzę na p. Ca- 
rosini, jako ajenta węgierskiego, któremu polecono połączyć Sło- 
wian i Madziarów z Włochami przeciw Austryi. Ambasada odkryłą 
ten zamiar z przybyciem do Stambułu pewnego Panofi czy Banofi. 
Cesarz rossyjski nakazał w swóm państwie zbieranie składek, na 
rzecz Jugo-Sławian, którzy ucierpieli w wojnie węgierskićj. Sta 
Polaków przybyło z Szumli do Stambułu. Umieszczają Się Z ia 
twością to w wojsku, to po warsztatach i kupcach. p odbiera 
żołd w,Szumli, alc rząd zamierza ją przenieść W miejsce dogo- 
dniejsze. — W Stambule organizuje się składka na pogorzelców Kra- 
kowskich. która obiecuje pomyślny skutek. 


Kronika miejscowa 

Kraków 19 sierpnia. Dzisiejszy targ Kleparski był słaby, ceny 
spadały ciągle, ustaliły się dopiero pod konice- Do nias EO: 
wego kupiono 100 korcy pszenicy po 22, —28'4 złp. żyła stare- 
go 250 po 17'/,, nowego po 18//,—19y,. 
korcy żyta po 18%, pszenica po 23—25, jęczmień stary po 14, 
nowy 13—15, rzepak zimowy po 9',—10'/ letni po 7 /,—77, złr. 

— 0d tygodnia blisko linia telegraficzna między Wiedniem a Kra- 
kowem jest skończona i w ruchu. Dowiedzieliśmy się iż przed kil- 
ką dniami depeszę, która wyszła z Wiednia 0 godzinie 3 minut 35 
po południu, p. jenerał komenderujący w Krakowie odebrał w po- 
mieszkaniu swojóm o godzinie 3 minut 40. 

— Stan Wisły 1. 


PRZEZE LL 

Przyjechali do Krakowa od dnia 18 do 19 sierpnia. Thomas 
Ferdynand, Kolischer Juliasz Dr., z Oderbergu. Czajkowski Jan, 
Sebald Krotylda. z Wiednia. Moskalski Franciszek , Kamieńska Ka- 
tarzyna, z Polski. Potocki Józef dz. dóbr. z Lubienia. Socher Wa- 
cław, z Tarnowa. Hubricht Wojciech, z Bochni. Łempicka Anna ob. 
z-Karlsbada. ` 

Wyjechali. Hołdzińska Amalia, do Tarnowa, Sawicka Xawera, 
do Radgoszcza. Łazowski Eugeniusz, Filipek Paweł, do Lwowa. 
Stobnicka Teofila, do Zhylkowskićj góry. Domagalski Jan, do Pol- 
ski. Lisowiecki Władysław, do Galicyi. Wodzicki Franciszek hr., 
do Wrocławia. 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


W N. 181 Czasu w korespondencyi z Wiednia namieniono, iż 
w okolicach Wiednia pszenica ś. Heleny nadzwyczajny plon wy- 
daje, której siewu u nas w Galicyi, chociaż gleba zdalo, si. 4 
koza Aika RAW atos uning jek jast w Ga- 
licyi, uwiadamia się szanownych gospodarzy. iż pszenicy tćj do 50 
korcy na wysiew jesienny dostać można w Strzyszowie przy Kal- 
waryi, ćwierć po 4 złr. m.k. a wiec o wiele tanićj, niżeli ją w ro= 
ka przeszłym nabywana. Na koniczyskach bujnych najlepićj się u- 
daje, także i na ziemniaczyskach. J. G. 


myro 


*) Jakoż w rzeczy saméj w N. Czasu 121 z r. 1849 wyczytać 
już można było dosyć obszerną sprawę W. Ferdynanda Hosza 
u Grzybowa z pomyślnych prób odbytych jeszcze w r. 1848, i 
ofiarujacego zarazem 200 korey tćj nader plennćj pszenicy do 
sprzedania po 6 złr. m. k. 7A 8 garcy. (P. R. 


inseraty. 


— 


Wyszło z druku i jest w Księgarni WILDTA w Krakowie, do 
nabycia: 


RZECZ DO HISTORYVI MAJĄTKU 
UNIWERSYTETU KRAKOWSKIEGO, 


tudzież prawa mFodzieży polskići - uczęszczania do niego na nauki. 
Jako odpowiedź na uwagi P. Jacentego Mieroszewskiego dane nad 
pismem pod tytułem: Posag Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kia- 
kawie, napisał Hilary Dleciszewski członek Tow. Nauk. z Uniw. 
Jagiel. połaczonego, z dołącze OR: 1) Historyi nkara- 
nia Jana Wazon w Krakowie. ".” 1522. 2) Li-fu St. hr. Wodzi- 
ckiego Prezesa Senatu w Krakô™'e do JW. Sobolewskiego. mini- 
stra sekr. Stanu Król. Polsk, z 17% 28 lutego 1821 roku. 3) Od- 
powiedzi ze strony JW. Sobolewski E_ ministra Sekr, Stanu Król. 
Polsk. na list powyższy pod dniem kani 1821 udzielonćj. — Ce- 
na egzemplarza in 8vo 5 arkusz) “05n, złp. 2 czyli 30 kr. m. k. 
CYK EOJIEENIRZWINE 17 o U EZ ZZ 


KSIĘGARNIA 


M. E FRYEDLENN 


PO pOŻARZE 


przeniesioną została do domu P. Sedelmmajera 
N. 461 gm. IV przy ulicy -Jana naprzeciwko 
Klasztoru, 0 czóm właściciel tejże zawiadamia- 
jąc Szanowną Publiczność poleca się dalszym ła- 
skawym jéj względom. [142-1-3] 


; | STAN BAROM. pza| PRĘŻNOŚĆ | KIERUNEK 
z z w mierze pa- stop, C'E Pary wodnój wiatru 
S | S |ryzkiój spro- | wedł'S | w powietrzu i 
a | | wadzony do PTU È 1 

© |0* Rósamura.| È czyli e. natężenie. 

Pia 202.2 a a RZEZ ZIEY = = 

19 | 2 | 273”, at, | +18. * i 
Hal „ 2. Aar 19: 5. 30 zpu zach.słaby 
20 E „ 2. 90. | F12- 9 5. 21. cd 


W DRUKARNI CZASU. 


Na targu było do 300 


zachod. mocnyj pochmurno. 


cr 
OBWIESZCZENIE. (2-3) 


dla cierpiących wszelaki ból w uszach 


Obwieszczen'a pod tym napisem, przyjęło kilka pism publicznych, 
Zwracano w nich uwage na doskonałość pigułek usznych dr. Pin- 
tera. Ból w uszach, jaki od lat iltu cierpiałem, połączony z na- 
der bolesnem płynieniem i szumem ciągle trwającym, zamieniwszy 
się późnićój w zupełną głachotę, spowodował i mnie udać się do 
środków przez dr. Pintera załeconych. — Pomimo, że przedtem ró- 
żnych innych środków bezskutecznie używałem, okazał się u mnie sku- 
tek pomienionych pigułek dr. Pintera tak znacznym, że po krótkiem 
onych używaniu, od bólów zupełnie zostałem uwolniony. : 

To zupełne przywrócenie zdrowia po tak długich cierpieniach, 
podaję do powszechnćj wiadomości i czynię uważnymi tych wszyst 
kich. którzy podobnym słabościom podlegają, aby sobie pigułkami 
dr. Pintera pomagali. — Dostać można takowych w Wiedniu uP. A. 
Gerhauser, magistra Pharmacyi na przedmieścia Wieden ulicy Fa- 
Woritenstrasse Nro 308 na trzecim piętrze Nr. drzwi 31. 

Wiadeń 12 stycznia 1850. 
Karol Fischer, c. k. kapitan. 
3 We Lwowie sprzedają się rzeczone pigułki do uszu dr. Pintera, 
ku większćj wygodzie P. T. publiczności, w aptece pod złotym Je- 
leniem u p. Jana Sidorowicza. 


Otworzywszy FABRYKĘ ORGANÓW w Krakowie przy 


ulicy Floryańskićj pod L. 548 zawiadamiam osoby interessowane, 
IŻ przyjmuje obstalunki każdego rodzaju Organów, za których do- 
kładność do lat kilkunastu recze. Niemnićj wszelkich reparacyi, 
podejmuję się, jąkoteż i stare organy w zamian biorę. 

(78-4-10) A. Sapalski. 


sf W owczarni Tońskićj w Ok krakowski tra- 
f> A c ońskićj w Okregu krakowskim na tra 
a TARN A keie Z Krakowa do Szyc. iejiaje się do sprzedania 
zaloze Owiec wybrakowanych tój wiosny sztuk 67, zdatnych 
a p BL do chowu, a mianowicie: macior 24. baranów 8, 
skopów 35. Zyczący sobie nabyć, mogą się zgłosić ua miejsce 
w folwarku Tońskim, tub do własciciela w Rrakowie przy ulicy 
Siennćj N. 670 w domu Kurkiewicza. Kupującemu razem oznaczy 


się cena ogółem licząc w przecięciu za sztukę. (91-2-2) 
(86) (3) 


KELLNER 


Do restauracyi Hotelu Drezdeńskiego, potrzebnym będzie zdatny 
Ober-Kellner, któryby nmiał dobrze pisać i mówić po niemiecka 
jako też i po polsku. Życzący sobie zająć to miejsce zechce się 
zgłosić do właściciela tegoż Hotelu. Lipiński. 


GORZELNIK. = 


Kto sohie życzy Gorzelnika i pewny wydatek gorzałki, to jest: 
zkorca kartofli przeszło garcy 3, z korea żyta garcy 9—10, z kor- 
ca pszenicy garcy 10—11 albo urządzić gorzelnię trwało, korzy- 
stnie i jak najtanićj, albo obmurować kocioł parowy, by trzecią 
cześć drzewa, jak dotychczas zażywano. oszczędzić, niech sie zgło- 
si do Stanisławowa pod adressa R. W. u p. Settmajera w domu 
W. adwokata Janochy. 


16) 


į 


JÓZEF ZYGMUNT UJEELES 
Dentysta z Wiednia 


podaje do publicznéj wiadomości, iż przybywszy tu do Krakowa, 
przez czas swego pobytu we wszystkich słabościach zebów ordy- 
nować, potrzebne operacyc wykonywać, tudzież sztuczne zeby do 
całcj i połowćj szczęki, najlepszćj jakości, wedle najnowszćj me- 
tody i w najstósowniejszy sposób wprawiać będzie. 

Za trwałość, użyteczność i podobieństwo wstawionych przez sie- 
bie zębów ręczy. 

Godziny ordynacyi: przedpołudniem od 9 do 12 

popołudniu od 3 do 6 

dla ubogich rano od 8 do 9 bezpłatnie. 

Mieszka w oberży Knotza (ulica Sławkowska) na 2 pietrze N. 
115, 116. 117. [826 12] 


Kantor Spedycyjny pod firmą: 


JAKOB ADLER $ EIDAM 


przeniesiony został z ulicy Grodzkićj na ulice Szpitalną N. 621 do 
domu pod Rakiem na pierwsze piętro. f (129-2-3) 


(0) g UWIADOMIENIE. = U0 


Ufatwiając wyjeżdżającym w Królestwo- Polskie wyrobienie wiey 
passportu u C.-Rossyjskiej-Ambassady w Wiedniu, mam zaszczyt 
donieść interessownym osobom, iż passporła przez mnie posyłane 
odbieram z wisg najdalćj 6go dnia tj.: zwrotna pocztą. 

A. Tessarczyk 
przy ulicy Floryańskićj pod L. 533 (w 5tym domu od Bramy.) 


Pewna uboga panienka, zgubiła d. 11 sierpnia PORTE-MONNAIE 
w któróm znajdowało się przeszło 15 złr. m.k. Rzetelny znalazca 
zechce takowy oddać do sklepu p. J. Masłowskiego zegarmistrza 
przy ulicy Floryańskićj, za co oprócz serdecznćj wdzięczności trze- 
cią cześć sumki (jeżeli zechce) w nadzrodę odbierze.  (125-3) 
| 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

Kars krakowski z dnia 20 sierp. Banknoty 91*/,. — Pruski ku- 
rant 104*;.— Imperyały ros. 34. 20.— Ruble srebrne nowe 100'/, 
Dukaty złp. 19. 27, — Listy zastawne Król. Pole bez kuponów 100//,. 
Listy zastawne Galicyjskie żądają 99'/, dają 99*/, — Cwancygiery 
stare 105'/, nowe 106'/,. 

Kurs lwowski z dnia 17 Sierp. Dukat holenderski Zły, 5 25. — 
Dukat austryacki 5 kr. 26, — Połimporysły ros. 927 kr. — Polski 
kurant 1 21.— Ruhe! sr. ros. 1 49. — Galicyjskie listy zasta- 
wne za 100 ztr. 98. 30. 
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SPQSTRZEZENIA METEOROLOGICZNE. 


|- zmaxa TEMPERATURY 
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wicher zachodni 
o 6- 9 deszcz drobny 
w nocy deszcz 


+ 11.*9. 
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